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PROTOKÓŁ Nr XL/13 
z obrad XL nadzwyczajnej sesji Rady Miejskiej w Pyrzycach 

z dnia 17 czerwca 2013 r. 
 
godzina rozpoczęcia - 10:00; 
godzina zakończenia – 10:40; 

 
Do punktu 1 porządku 

Otwarcie obrad, stwierdzenie quorum. 
 

Przewodniczący Rady – Ryszard Grzesiak – Bardzo serdecznie chciałem 
podziękować za to, że znaleźliście Państwo czas na tą nadzwyczajną sesję. Zwołałem 
ją w związku z zaistniałym zdarzeniem w Pyrzycach, jest to tragedia uważam, że jest 
to coś, co nawet nie chce się myśleć, co się stało. Myślę, że na ten temat więcej 
informacji udzieli nam Pan Burmistrz. Porządek naszej dzisiejszej sesji jest taki, żeby 
rozpatrzyć możliwość udzielenia tym ludziom pomocy, jakie mamy ewentualnie 
możliwości. Jest to na pewno trudna decyzja, bo jak wiemy ekonomicznie nie 
jesteśmy za silni, ale myślę, że sytuacje wyjątkowe, a taką jest właśnie ta, że trzeba na 
ten temat porozmawiać. 
 
Otworzył obrady XL nadzwyczajnej Sesji Rady Miejskiej w Pyrzycach.  
 Przywitał wszystkich przybyłych: Radnych, Pana Burmistrza, Panią Skarbnik, 
Pana Prezesa PPK . 
 
 Lista obecności radnych stanowi zał. Nr 1 do protokołu; 
 
 Porządek obrad stanowi załącznik Nr 2 do protokołu. 
 

Do punktu 2 porządku 
 Rozpatrzenie możliwości udzielenia pomocy dla pogorzelców 
dotkniętych pożarem budynku przy ul. Niepodległości w Pyrzycach 
w dniu 15 czerwca 2013 r. 
 
Przewodniczący Rady – Ryszard Grzesiak – Proszę o zabranie głosu Pana 
Burmistrza, żeby nam powiedzieć, jak sytuacja wygląda na dzisiaj, jakie są plany. 
 
Burmistrz Pyrzyc – Jerzy Marek Olech – 15 czerwca ok. godz. 11:30 dostaliśmy 
informację, że przy ul. Niepodległości tzw. baraki ogarnął pożar, akurat byłem 
w Pyrzycach i bardzo pilnie udałem się na miejsce zdarzenia, gdzie były już 
jednostki zarówno Państwowej Straży Pożarnej jak i ochotnicy z Brzeska i z Żabowa, 
i trwała akcja. Wyglądało to tragicznie i przerażająco, ponieważ płomień 
rozprzestrzeniał się bardzo szybko i mimo akcji ratowniczej strażackiej ciężko było 
opanować ten żywioł. Całą akcją osobiście dowodził Pan Komendant PPSP 
w Pyrzycach – Mirosław Rabiega. Na miejsce zdarzenia, co chwilę dojeżdżały różne 
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jednostki straży pożarnej zarówno z najbliższych okolic, jak i ze Stargardu, ale ten 
żywioł ogarniał wszystko i było bardzo ciężko go opanować. Nie będę rozwodził się 
nad całą akcją, bo to na pewno jeszcze zostanie uczynione przez odpowiednie 
służby, szczególnie przez Straż, Policję, przyjdzie czas na podsumowanie, na 
wyciągnięcie pewnych wniosków, a przede wszystkim biegły sądowy z zakresu 
pożarnictwa na pewno wyda opinię, co było przyczyną tego pożaru.  
W wyniku tej tragedii spaliło się 14 mieszkań i 64 osoby straciły dach nad głową. 
Bezpośrednio z trwającą akcją gaszenia pożaru rozpoczęła się również akcja pomocy 
tym poszkodowanym, tym pogorzelcom w tej tragedii. 
Na miejscu zdarzenia był obecny również Pan Starosta, z którym już w trakcie 
trwania tego pożaru omawialiśmy, co należy zrobić, żeby tym poszkodowanym 
w pożarze ludziom pomóc. O godz. 15:00 odbyło się posiedzenie Powiatowego 
Sztabu Kryzysowego w Starostwie Powiatowym i tam zostały podjęte pierwsze 
decyzje, które miały na celu udzielenie jak najszybszej pomocy poszkodowanym. 
Wszyscy poszkodowani zostali umieszczeni początkowo w internacie Zespołu Szkół 
Nr 2, zostali otoczeni opieką lekarską, pielęgniarską, psychologiczną i było bardzo 
miło zobaczyć, jak mieszkańcy przywożą najpilniejsze rzeczy tym ludziom, którzy 
zostali poszkodowani. 
Akcja naszych mieszkańców świadczy tylko o tym, że są to ludzie wrażliwi na 
krzywdę ludzką i bardzo szybko się zorganizowali i udzielali wszelakiej pomocy 
w postaci odzieży, środków higieny osobistej, artykułów żywnościowych, zabawek 
i wszystko, co było potrzebne tym pogorzelcom praktycznie w kilka godzin zostało 
dostarczone przez naszych mieszkańców i mogli oni chociażby ubrać umyć, bo wielu 
z nich, kiedy opuszczało swoje mieszkania to tak jak, czy odpoczywali, czy stali 
opuścili te lokale. Często dosłownie tylko w bieliźnie osobistej, bez butów, bo ten 
żywioł tak szybko to wszystko ogarniał. Później spotkaliśmy się jeszcze raz w porze 
wieczorowej z tymi mieszkańcami, którzy zostali umieszczeni w internacie, dodam 
jeszcze, że również zostali zaopatrzeni w posiłki całodobowe, czyli było śniadanie, 
był obiad, kolacja, tak jak powiedziałem, opieka cały czas była nad nimi, żeby nie 
czuli się zostawieni na pastwę losu. 
Również wczoraj o godz. 10:00 w Starostwie odbyło się powtórne spotkanie Sztabu 
Zarządzania Kryzysowego i również podsumowaliśmy sobie tę sytuację na dzień 
wczorajszy. Wcześniej, jeszcze dodam, był przedstawiciel Wojewody Pan Dyrektor 
Piotr Gabinowski z Dyrektorem Wydziału ds. Społecznych, którzy również byli 
bardzo żywo w imieniu Pana Wojewody zainteresowani tym zdarzeniem i obiecali 
jak najdalej idącą pomoc. Pan Dyrektor Gabinowski powiedział, że każda rodzina 
otrzyma do 6.000 zł takiej zapomogi celowej. Dzisiaj, kiedy rozmawialiśmy już rano, 
potwierdził, że te pieniądze za chwilę wyjdą z Urzędu Wojewódzkiego, trafią na 
nasze konto i Panie z OPS rozdzielą te pieniądze na poszkodowane rodziny. 
Na niedzielę, na koniec dnia niedzielnego sytuacja była taka, że wszyscy mieszkali 
w internacie, mieli wszelaką pomoc zarówno ze strony Starostwa, jak i ze strony 
Gminy i dzisiaj, o godz. 8:30 rano spotkaliśmy się z tymi wszystkimi mieszkańcami 
już tutaj u nas w Urzędzie, dlatego że dalsza część pomocy należy do Gminy. 
Państwu poszkodowanym powiedzieliśmy, że udzielimy wszelkiego rodzaju 
pomocy i to jak najszybszej pomocy. Mianowicie w pierwszej kolejności chodzi o to, 
żeby odtworzyć pewne dokumenty – dowody osobiste, paszporty, zaświadczenia, 
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chociażby metryki urodzenia, bo te dokumenty są niektórym bardzo pilnie 
potrzebne. Niektórzy pracują na zachodzie, chcą wyjechać ponownie do pracy, a nie 
mają dokumentów osobistych i dlatego uruchomiliśmy specjalnie dwie pracownice 
z wydziału ewidencji, które tylko i wyłącznie zajmują się w tej chwili pomocą tym 
poszkodowanym, którzy utracili dokumenty osobiste i są one bardzo pilnie 
wytwarzane, a dowody osobiste, które są wytwarzane tylko w Warszawie, to 
również rozmawiałem z kierownikiem z Warszawy, który bezpośrednio się tym 
zajmuje i obiecał, że jak tylko trafia wnioski o odtworzenie tych dokumentów to 
również będą traktowali tę sprawę bardzo pilnie i w pierwszej kolejności te 
dokumenty będą wyrabiane w Warszawie i do nas dostarczane.  
Podczas tego spotkania zaoferowaliśmy Państwu mieszkania, które nam się udało 
pozyskać i ze Starostwa, od osób prywatnych (muszę Państwu powiedzieć, że m.in. 
jedna z mieszkanek naszego miasta zaoferowała swój cały dom, ponieważ ten dom 
akurat przez jakiś czas stoi pusty, znajduje się w nim 7 pokoi i tam trafi ok. 18 osób, 
i będą mieszkali w tym domu) mamy również miejsca w Domu Pomocy Społecznej 
w Żabowie i w Pyrzycach, również Pan Starosta udostępnił miejsca w domach 
chronionych przy ul. Młodych Techników i część mieszkańców, dla których nie 
udało nam się jeszcze zdobyć mieszkań zastępczych znajduje się dalej w pokojach 
internatowych, w internacie Zespołu Szkół Nr 2.  
Powiem, że ten budynek przy ul. Niepodległości był ubezpieczony, 
ubezpieczycielem jest jedna z firm, nie chcę w tym momencie wymieniać nazwy tej 
firmy, trwają czynności, aby firma ta wypłaciła odszkodowanie, dosyć pokaźna 
kwota ubezpieczenia figuruje w tej umowie i mam nadzieję, że uda nam się te 
pieniądze od firmy otrzymać, żeby ewentualnie w terminie późniejszym 
spowodować odbudowę. 
Wczoraj do późnych godzin wieczornych swoje parce prowadził Pan Prokurator 
łącznie z ekspertem ds. pożarnictwa. W godzinach wieczornych ten teren został 
protokolarnie przekazany Gminie i teraz my tym terenem, jako gmina, jako 
właściciel administrujemy. Wczoraj i dzisiaj również mieszkańcy, pogorzelcy prosili, 
żeby udostępnić im możliwość wejścia do tych pozostałości po tych mieszkaniach, 
żeby mogli jeszcze ewentualnie odszukać pewne dokumenty, pewne rzeczy 
wartościowe, które ewentualnie się zachowały i wczoraj się to odbywało, dzisiaj 
również. 
Jutro zamierzamy, jeżeli tylko firma ubezpieczeniowa pozwoli nam na wejście na ten 
teren zamierzamy poczynić prace, żeby ten teren jak najszybciej uporządkować, bo 
on wygląda fatalnie, mamy już domówione z firmą, która zajęłaby się 
porządkowaniem tego terenu, chcielibyśmy, żeby jak najszybciej ten teren został 
uporządkowany. Wszystkie rzeczy, które się tam znajdują zostaną wywiezione, a my 
chcemy to uporządkować do stanu zerowego, czyli do parteru, bo piwnice nie 
zostały ogarnięte ogniem, natomiast są zalane i dzisiaj również strażacy ochotnicy 
będą wypompowywali wodę, żeby można było również do tych piwnic dostać się 
o to proszą również mieszkańcy, ponieważ tam mieli różne rzeczy i chcą je jeszcze 
odzyskać, a tak, jak wspomniałem, tam ogień nie dotarł i te rzeczy są tylko zalane i są 
do odzyskania. Na dziś, na tą chwilę wszyscy mieszkańcy mają zapewniony dach 
nad głową, mają zapewnione lokale zastępcze i nie ma takiej potrzeby czy 
konieczności, że ktoś jest bez mieszkania. Wszyscy mają zapewnione lokum i do 
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momentu, kiedy nie znajdziemy, czy nie wyremontujemy, czy nie wybudujemy 
mieszkań to będą przebywali w tych lokalach. Natomiast za moment powiem, jakie 
są ewentualnie plany na przyszłość i tutaj też z Państwem Radnymi chciałbym 
ustalić takie kierunki działania, bo uważam, że powinniśmy wspólnie o tym 
zadecydować, co należy uczynić, żeby jak najprędzej pomóc tym mieszkańcom, żeby 
otrzymali normalne, swoje z przydziału komunalnego mieszkania. Chciałbym też 
w tym miejscu bardzo serdecznie wszystkim podziękować, którzy brali do tego 
momentu udział w tej akcji, ponieważ tak jak wspomniałem, Pan Starosta osobiście 
się sam zaangażował, bardzo sprawnie zorganizowaliśmy wspólnie z pracownikami 
Starostwa, pracownikami Gminy spotkania, na których zapadały konkretne i bardzo 
szybkie decyzje, które doprowadziły do tego, że moim zdaniem (jest to może moje 
subiektywne zdanie, ale chyba myślę, że wszyscy, którzy brali udział w tych 
zdarzeniach potwierdzą), że z naszej strony te działania były bardzo szybko, 
konkretnie podejmowane i doprowadziły one do tego, że ci ludzie mimo tej tragedii, 
która ich spotkała to jednak nie odczuli tego, że zostali zostawieni na pastwę losu. 
Była Pani Radna Cząstka, Pan Mariusz Majak był osobiście, Pan Dyrektor PPK, 
i wiele innych osób, które bardzo mocno zaangażowały się w to, żeby pomóc tym 
ludziom bardzo poszkodowanym, bardzo sfrustrowanym myślę, że cel został 
osiągnięty, bo nie było żadnych konfliktów. Owszem była wielka rozpacz, wielki żal, 
ale również psycholodzy, którzy przyjechali ze Szczecina i nas z Pyrzyc również 
pracowali i próbowali złagodzić skutki tej tragedii. 
To jest może taka moja osobista relacja z tego zdarzenia, jest Pan Starosta, jeżeli 
ewentualnie by chciał, myślę, że Pan Przewodniczący pozwoli, żeby dodał, a później 
chciałbym też powiedzieć, jakie są pewne propozycje z naszej strony, żeby tym 
ludziom pomóc. 
 
Starosta Pyrzyc – Wiktor Tołoczko – Rzeczywiście ten opis, czy informacja, którą 
Pan Burmistrz przekazywał, to wszystko się tak działo, nie ma w tym żadnej 
przesady w tym, ze rzeczywiście to zdarzenie spowodowało, że ta nasza współpraca 
czy działanie było bardzo płynne. Wymienialiśmy między sobą szybko informacje, 
uwagi, uruchamiane były w czasie tych zdarzeń ratunkowych, gaśniczych szybko 
decyzje związane z opieką nad tymi rodzinami. Chciałbym tylko dodać, zanim jak 
będzie kilka uzupełniających informacji to, że służby, które zaangażowały się 
w pomoc były naprawdę zaangażowane nie tylko po stronie mentalnej, ale szybko 
działały i to o czym Pan Burmistrz wspominał, przedstawiciel Wojewody Pan Piotr 
Gabinowski - Dyrektor działu zarządzania kryzysowego szybko się pojawił 
w Pyrzycach. Do mnie osobiście dzwonił kilka razy Wojewoda z pytaniem, jaka 
pomoc jest niezbędna, również pojawił się Zastępca Komendanta Wojewódzkiego 
Policji Pan Piotr Ostrowski i na tych spotkaniach, o których Pan Burmistrz 
wspominał oni uczestniczyli, doradzali, podpowiadali, w jaki sposób można szybko 
uruchamiać pewne procedury, żeby tym ludziom pomóc. Chciałbym dodać, że nasza 
rola, bo rzeczywiście oczywiście kompetencja dalszej opieki nad mieszkańcami, 
którzy utracili domy już należy do Gminy. Natomiast chciałbym dodać, że ja 
deklaruję tez pomoc dalszą, jednostki powiatowe, czyli: Powiatowe Centrum 
Pomocy Rodzinie, Poradnia Psychologiczno – Pedagogiczna, Powiatowy Urząd 
Pracy, jeżeli trzeba będzie służby szpitalne, jeżeli trzeba będzie to służby związane 
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z zarządzaniem kryzysowym. Nadal jest ten kontakt z Wojewodą, nadal jest kontakt 
z tymi służbami, że dosłownie na telefon udało się przywieźć do godz. 22:00 20 łóżek 
i w tych mieszkaniach chronionych rodzina 14-osobowa miała już komplet, 
wyposażenie, jeżeli chodzi o nocleg i tak to się działo. 
Planujemy też zorganizowanie (deklaracja tu do służb Pana Burmistrza) zbiórkę 
środków finansowych, pieniędzy ze wszystkich jednostek podległych powiatowi, 
z całego Starostwa myślę, że te środki przydadzą się pogorzelcom. 
Ostatni informacja, tylko decyzja, jeżeli jest taka potrzeba ok. 1 tona żywności, 
z banku żywności może przyjechać z Koszalina, załatwimy transport, ta informacja 
musi być na dzisiaj na popołudnie, jutro już transport może przywieźć tą żywność, 
różnego rodzaju żywność, kwestia tylko zmagazynowania tej żywności.  
Na koniec chciałbym jeszcze raz jak gdyby potwierdzić słowa, które wyraził 
Burmistrz, ta nasza współpraca i opieka nad tymi, którzy utracili domy myślę, że 
była właściwa, taka też jest opinia, mamy kontakt z osobami, które jeszcze 
przebywają w internacie, czy w mieszkaniach chronionych. Taka też jest opinia 
większości z tych osób, chociaż są w naprawdę trudnej dyspozycji psychicznej i ta 
pomoc będzie im udzielana, poradnia już o to zadba, jak trzeba będzie to poprzez 
służby Wojewody, tak naprawdę poprzez Prezydenta Miasta Szczecin psycholodzy 
mogą dojechać i pracować z osobami, które tej potrzeby wymagają. Chciałbym 
podziękować wszystkim tym, którzy się zaangażowali, 54 osoby ucierpiały w tym 
pożarze, ale wiele osób bezinteresownie szybko zareagowały na nasz apel i za to 
bardzo serdecznie dziękuję. 
 
Burmistrz Pyrzyc – Jerzy Marek Olech – Jeszcze trochę uzupełnienia, bo myślę, że 
będziemy mieli pogląd na całą sytuację. Otóż administratorem i zarządcom tej 
wspólnoty była firma Gestor i zaraz w tym samym dniu Pan Prokurator domagał się 
i prosił o komplet dokumentów, czy wszystko było, jeżeli chodzi o stronę techniczną 
wszystko w porządku i tutaj chciałbym korzystając z tej okazji jednoznacznie 
oświadczyć, że firma ta bardzo profesjonalnie podeszła do swoich zadań, miała 
wszystkie przeglądy, stan budynku pod względem technicznym był bardzo dobry, 
Pan Prokurator nie stwierdził żadnych uchybień i tutaj nie może być mowy o 
jakichkolwiek zaniedbaniach. Może stan tego budynku, wiadomo, jaki on jest, kiedy 
on był budowany, ale wszystkie normy i wymogi zostały w tym momencie 
spełnione, co potwierdził Pan Prokurator, który prowadził oględziny miejsca 
zdarzenia.  
Jeszcze jedna uwaga, mianowicie w związku z tą tragedią podjąłem decyzję, aby 
odwołać Pyrzyckie Spotkania z Folklorem, to jest po konsultacjach ze środowiskiem, 
wielu ludzi albo się tego domagało, albo wypowiadało się pozytywnie o tym. 
Chciałbym też korzystając z okazji poinformować, że w niedzielę 23 od godz. 11:00 
do wieczora zorganizujemy festyn charytatywny na rzecz tych osób, które zostały 
pokrzywdzone i chcemy wszystkie środki przeznaczyć na rzecz tych pogorzelców i 
jednocześnie prosić wszystkich Państwa, żebyśmy wszyscy wzięli udział w tym 
festynie i część środków nawet zarobionych na straganach, przeznaczyć dla tych 
bardzo potrzebujących pogorzelców. 
Informuję, że nie będzie pobierana żadna opłata targowa, wszystko praktycznie 
odbędzie się za darmo, żeby jak najwięcej środków nazbierać dla tych ludzi, którzy 
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bardzo tej pomocy potrzebują, bo oni nie maja praktycznie nic. Powiem jeszcze, że 
dzwonił do mnie bezpośrednio w sobotę Minister Arłukowicz, który też deklarował 
szeroko idącą pomoc i powiedział, że jeżeli tylko Gmina Pyrzyce będzie 
potrzebowała jakiejkolwiek pomocy, w jakimkolwiek ministerstwie to również 
pomoże, osobiście się zaangażuje, żeby dotrzeć do pracowników, którzy będą 
decydowali o pewnych sprawach. 
Dzwonił również wczoraj do mnie Burmistrza Kamienia Pomorskiego, który też 
służy swoim doświadczeniem, bo wszyscy wiemy, że w Kamieniu Pomorskim była 
jeszcze większa tragedia, ponieważ tam zginęli ludzie i jestem jutro umówiony na 
taką rozmowę, i przekażę nam wszelkiego rodzaju doświadczenie, jakie oni mieli, 
przy okazji tej tragedii, i podpowiedzą nam, co należy zrobić, żeby zminimalizować 
skutki tej tragedii.  
Dzisiaj również (pani Skarbnik zaraz powie) też otwieramy specjalne konto, na które 
będzie można wpłacać środki finansowe również na rzecz tych ludzi 
pokrzywdzonych w naszym banku w BGŻ, nr konta za chwilę ukaże się na stronach 
internetowych prosiłbym, panów z mediów, żeby również na swoich stronach takie 
konto umieścili. Wydzwaniają też ludzie nie z naszego województwa, z różnych 
rejonów Polski o podanie takiego konta, bo chcą wpłacać pieniądze dla tych ludzi. 
  
Przewodniczący Rady – Ryszard Grzesiak – Czy mam rozumieć, że na dzisiaj 
jeszcze nie ma żadnych planów w tym zakresie, czy będziemy to odbudowywać, 
chodzi o przyszłość? 
 
Burmistrz Pyrzyc – Jerzy Marek Olech – To jest też chyba jedna z najważniejszych 
rzeczy, ponieważ to, co do tej pory i ja i Pan Starosta powiedzieliśmy, to jest jak 
gdyby relacja z tego, co się działo, ale na pewno każdy z nas i z Państwa zadaje sobie 
pytanie, co dalej? Uważam, że jest to sytuacja nadzwyczajna, że jest to sytuacja, gdzie 
człowiek doznał pewnej tragedii, kiedy te mieszkania uległy spaleniu i spaleniu uległ 
dorobek całego życia tych wszystkich rodzin, dlatego pewne działania z mojej strony 
będą może nawet niezgodne z pewnymi obowiązującymi przepisami. Chodzi mi 
o to, że praktycznie dzisiaj zrobimy zapytanie ofertowe, aby wyłonić firmę, która 
przystąpi do remontu pozyskanego od Agencji Nieruchomości Rolnej biurowca 
w Obojnie. Może nie są to działania niezgodne z przepisami prawa, ponieważ za 
moment wystosujemy pismo do Prezesa Zamówień Publicznych i poinformujemy go 
o tym, że miało miejsce takie zdarzenie, ze jest sytuacja bardzo pilna, nadzwyczajna 
i myślę, że Pan Prezes w swoim działaniu uwzględni naszą prośbę i nasze działania, 
nasze decyzje, bo nie mamy, na co czekać, bo szkoda każdego dnia. Wyłonimy firmę 
i będziemy chcieli jak najszybciej ten cały budynek zaadoptować na mieszkania, bo 
mamy zarówno wcześniej przygotowany kosztorys jak i rozkład poszczególnych 
mieszkań. Wyjdzie tam ok. 9 – 10 mieszkań i 9 – 10 rodzin znajdzie, moim zdaniem 
góra za 3 miesiące czasu, nawet już docelowo dach nad głową i swoje mieszkania. 
Oczywiście problem jest zawsze w finansach, dlatego wspólnie z Panią Skarbnik 
uzgodniliśmy, jeżeli Państwo Radni pozwolicie, to na sesję czwartkową zrobiliśmy 
autopoprawkę do złożonego projektu o zmianach w budżecie i pewne środki na 
rozpoczęcie tej inwestycji, a myślę, że mamy pewien pomysł, mamy podpowiedzi z 
Kamienia, skąd można uzyskać dalsze środki na realizację tego remontu, tej adaptacji 
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tego budynku i tak to na dziś wygląda. Zastanawiamy się jeszcze nad jednym 
ruchem, ale to może z Panem Przewodniczącym i z Komisją Budżetu byśmy omówili 
i później ewentualnie oficjalnie byśmy taką wersję przyjęli, jeżeli będzie na to zgoda, 
bo lepiej powiedzieć coś, co jest uzgodnione niż później dyskutować nad tym. 
 
Radna Bożena Tołoczko – Wśród poszkodowanych ile jest dzieci w wieku szkolnym 
i przedszkolnym? 
 
Burmistrz Pyrzyc – Jerzy Marek Olech – Łącznie poszkodowanych osób, które były 
tam zameldowane, a niekoniecznie tam przebywały jest 64 osoby, 14 rodzin, 
natomiast nie wiem w tej chwili dokładnie, wiem, że jest 10 dzieci do 6 lat. Natomiast 
tego nie wiem, ale to za chwilę, bo mamy listę i spisaną każdą osobę, kiedy się 
urodziła i za chwilę poproszę Panią Sekretarz, żeby zeszła do Pani Kierownik 
Gabryelczyk i powiemy ile jest osób uczęszczających do szkoły. 
 
Radny Jerzy Wroński – Mam propozycje, żeby Radni Rady Miejskiej w Pyrzycach 
przeznaczyli swoją dietę dla poszkodowanych w tej wielkiej tragedii, w tym wielkim 
pożarze, żeby cel tych pieniędzy – przeznaczonych z diety, żeby zrobić wycieczkę 
dla dzieci pogorzelców. 
 
Radny Mariusz Majak – Oczywiście wielka tragedia tak jak mówił Pan 
Przewodniczący, Pan Burmistrz, czy Pan Starosta i myślę, że każdy z nas Radnych 
zgodnie ze swoim sumieniem pewnie będzie starał się pomóc osobom 
poszkodowanym. Myślę, że w szczegółach będziemy omawiać na komisjach, czy na 
Komisji Budżetu, czy na komisjach przed zbliżającą się sesją, możliwości pomocy dla 
pogorzelców, możliwości działań zmierzających do budowy mieszkań. Tak jak Pan 
Burmistrz powiedział adaptacja biurowca przy ul. Ciepłowniczej, czyli w dawnym 
Obojnie - bardzo dobry pomysł, myślę, że można pomyśleć również o szkole 
w Ryszewku, czy też szukać możliwości bezpośrednio odbudowy na miejscu 
pogorzeliska. 
Jeżeli udałoby się rzeczywiste uzyskać odszkodowanie od firmy ubezpieczeniowej, 
byłaby to wspaniała sprawa i wtedy byłaby to pokaźna suma do przyszłych działań 
do odbudowy. Myślę, że szczegóły, co do tego, jak będziemy działać, jakie zmiany 
w budżecie, będą w najbliższym czasie omawiane i trzeba pewnie zrezygnować 
pewnie z innych spraw, być może, na tą chwilę, bo ja wierzę, że później środki 
znajdą się spoza budżetu, bo taka sytuacja była również i w Kamieniu Pomorskim, że 
na początku był problem, a potem okazało się, że i środki spoza budżetu się znalazły. 
Także dziś jesteśmy w szoku, jesteśmy załamani, ale myślę, że powinniśmy 
pozytywnie działać w kierunku tym, aby jak najszybciej, w jak najbliższej przyszłości 
odbudować mieszkania i załatwić ten problem. 
 
Radna Danuta Cząstka – Ja może trochę inaczej, bo tragedia wielka, przyglądałam 
się temu wszystkiemu, pomagałam, pierwsze te wydatki dla ludzi, którzy mieli małe 
dzieci i nie mieli, w co ubrać, pomagaliśmy z pracownicą PPK, jeździliśmy 
i przywoziliśmy pewne rzeczy, później ludzie w to weszli, z szacunkiem dla nich, 
przychodzili z pieniędzmi, z żywnością, aż było szokiem to wszystko przeżywać, 
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patrzeć jak ci ludzie to wszystko szybko ogarnęli i pomagali. Jest teraz dużo osób, 
które się pytają i chcą pomóc, bo np. z Letnina już pojechała jedna lodówka, mają 
ludzie meble i inne rzeczy i pytają, gdzie i do kogo mogliby się zgłaszać, bo nie 
mamy jeszcze takiej informacji, gdzie to składać, bo im na pewno to będzie 
potrzebne. Ludzie mają dużo takich rzeczy, które mogliby przekazać tylko, żeby było 
wiadomo gdzie byłaby akcja zbiórki tego wszystkiego. 
 
Burmistrz Pyrzyc – Jerzy Marek Olech – Jest to bardzo ważny temat na dziś, 
ponieważ do wczoraj te wszystkie rzeczy były gromadzone w internacie Zespołu 
Szkół, ludzie tam przywozili, natomiast od dzisiaj, od rana (nawet stoi informacja 
przed ratuszem i już chyba na stronie internetowej Urzędu i innych ukazało się), że 
wszystkie rzeczy można przynosić do nas, do Urzędu na parter, są tam pracownice, 
które wszystkie te rzeczy przyjmują od godz. 7:00 do 18:00 Urząd będzie czynny i 
będzie przyjmował te rzeczy do końca tego tygodnia. Mamy magazyny, do których 
będzie to gromadzone, a później będzie rozwożone dla poszczególnych rodzin, które 
potrzebują. 
 
Radny Miłosz Łuszczyk – Panie Burmistrzu, chciałbym, żeby Pan przekazał pewne 
informacje, bo jestem po rozmowie z kilkoma naszymi przedsiębiorcami pyrzyckimi 
i tak pomyśleliśmy, że jak już będzie procedura odbudowywania tych mieszkań, to 
chcielibyśmy wiedzieć, jakie będzie zapotrzebowanie na elementy stolarki 
budowlanej, stolarki meblowej, sprzęt AGD i bardzo bym chciał, żeby w tym 
uzupełnieniu informacji Pan przekazał, kto konkretnie będzie koordynował 
z ramienia Urzędu, może już ktoś jest wyznaczony, kto będzie, żeby nie zawracać 
głowy wszystkim, tylko jednej osobie i planujemy, że do tego mieszkania 
potrzebujemy tyle sprzętu do tego tyle itd. żeby to też było dość sprawnie 
przekazywane. 
 
Burmistrz Pyrzyc – Jerzy Marek Olech – Sprawami sprzętowymi i w ogóle 
artykułami żywnościowymi i potrzebami bieżącymi poszczególnych rodzin 
koordynuje Zastępca i pani Kierownik OPS-u Sylwia Gabryelczyk, do tych dwóch 
osób proszę się ewentualnie zgłaszać, bo one mają najlepsze rozpoznanie, która 
rodzina i co w danym momencie potrzebuje. 
 Jeszcze jedno uzupełnienie, co chwila coś się nasuwa, bo chciałoby się wszystko 
powiedzieć, ale tego jest dosyć dużo i nie sposób za jednym wystąpieniem, także 
pozwólcie Państwo, że jeszcze uzupełnię swoją wypowiedź. Otóż po rozmowie 
z Panem Burmistrzem Kamienia Pomorskiego, podpowiedział nam taką rzecz i to już 
zostało u nas zrobione, żeby rozesłać pisma do wszystkich samorządów, bo oni 
otrzymali bardzo dużą pomoc i praktycznie to, co Pan Radny Majak też powiedział, 
że można ewentualnie później te wszystkie środki pozyskać na odbudowę tego 
spalonego bloku. Burmistrz Kamienia powiedział też, że to jest też bardzo dobry 
moment na to, żeby poprosić kolegów samorządowców, czy inne samorządy 
o wspomożenie nas, bo my pamiętamy zarówno Powiat jak i Gmina też kilka razy 
pomagała ludziom, którzy byli w potrzebie, chociażby powodzianom, czy 
pogorzelcom i teraz my jesteśmy w takiej potrzebie. Już się zwróciliśmy do 
poszczególnych samorząd z taka prośbą o to, żeby nas wsparli w tym trudnym 
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momencie, żebyśmy mogli jak najszybciej odbudować te mieszkania, które się tam 
znajdują. Decyzja na dziś jest taka, że w tym miejscu powinien powstać budynek 
mieszkalny, oczywiście nie w takiej technologii, w jakiej był budowany pod koniec 
lat 70-tych, ale w zupełnie innej z tym, że najpierw trzeba zrobić projekt i to, co 
Radny Łuszczyk prosił, to może jeszcze nie tak od razu, jakie materiały budowlane 
potrzebne, bo to będzie wynikała dopiero z projektu.  
 
Radny Miłosz Łuszczyk – Chodzi np. o remont budynku w Obojnie. 
 
Burmistrz Pyrzyc – Jerzy Marek Olech – W Obojnie mamy zrobione wszystko, 
mamy kosztorys i mamy zrobiony projekt, także wiemy dokładnie, co nam jest 
potrzebne i na pewno przedstawimy, bo powiem, że przyszły już faksami z firm 
budowlanych oferty, że te firmy chcą nam przekazać pewne materiały budowlane, 
także odzew jest bardzo duży, bardzo miła reakcja ze strony społeczeństwa dużej 
ilości społeczeństwa.  
 
Przewodniczący Rady – Ryszard Grzesiak – Widać, że w trudnych chwilach 
wychodzi nam i wiele rzeczy udaje nam się zrobić. Z jednej strony źle, że się tak 
stało, a z drugiej to, to, że potrafimy sobie jakoś pomóc. Rozumiem, że Pan Burmistrz 
będzie ze Skarbnikiem dyskutował i analizował o jakiej kwocie ewentualnie 
będziemy mówić i na najbliższą sesję będzie jakaś propozycja. Myślę, że te 
deklaracje, które były tutaj składane przez Radnych, przecież każdy jest kowalem 
swego szczęścia, że tak się wyrażę, i jeżeli uzna, jaką kwotę przekaże to myślę, że nie 
ma potrzeby, żebyśmy tutaj coś narzucali. Nie będziemy tego głosowali jako 
wniosku, tylko ile, kto uważa, jak ocenia, na ile może. Natomiast również, jeżeli 
chodzi o jakiś towar to nie tylko my, ale i znajomi, jeżeli mają jakieś rzeczy, które 
można przekazać, a jeszcze są w bardzo dobrym stanie, to myślę, że każda pomoc 
jest chyba tutaj mile widziana i dobrze, że Pan Burmistrz to zorganizował, że do 
godz. 18:00 można przekazywać, bo rzeczywiście takie sygnały i pytania też były, 
gdzie ewentualnie można się zgłaszać. 
 
Nie wniesiono więcej żadnych głosów.  

 
Do punktu 3 porządku 
 Zamknięcie obrad XL Sesji Rady Miejskiej. 
 
Przewodniczący Rady – Ryszard Grzesiak – Podziękował wszystkim za przybycie 
i zamknął obrady XL nadzwyczajnej sesji Rady Miejskiej zapraszając wszystkich na 
obrady sesji Rady Miejskiej, które odbędą się w dniu 20 czerwca. 
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